
JtWiążek ze środkiem krdju. Lecż pć. wzięciu 
Lonstańtyny, Bona będzie wybornym portem 
i miejscem środkowein działań wojennych mię4 
dzy Algierem i Oranem; leży nowiem w środku 
iniędzy temi dwoma miastami*
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Na onegdayszey sessyi izby reprezentan­
tów, obrady o budżecie ministerstwa spraw 
Wewnętrznych przerwał Pan Hoffschinidt, 
który doniósłszy o uwięzieniu Pana Thorn, 
wezwał ministrów, aby uwiadomili izbę, czy 
to prawda. Minister spraw wewnętrznych 
odpowiedział; —• »Rząd istotnie odebrał wia­
domość, wzmiankującą o tym wypadku, lecz 
ta wiadomość nie jest bynaymniey urzędowa.*—
Pan Dumortur oaezwał się z żywością: —
>W tey chwili zostaliśmy uwiadomieni o na­
der ważnym czynie. Urzędnik belgijski, 
członek reprezentacyi narodowey, miał bydź 
gwałtownie: noymanym na ziemi belgiyskiey.
Rząd powinien w tym razie okazać najwięk­
szą energią i użyć odwetu. Chciałbym się 
oraz zapytać ministrów, czy prawda, iż otrzy­
mano wiadomość o wymianie ratyfikacyi. Te­
go samego dnia, kiedyby wymiana nastąpiła, 

.ollnndya zaczęłaby znowu woynę; powinni­
śmy się na to przysposobić.*— Pan Lebeau 
prosił izbę, aby s!: zbyt nieunosiła, dopóki 
czyn, o którym wątpi, urzędów nie potwier­
dzonym me będzie. Minister spraw zagrani­
cznych dziwił się, iż tak mocno zaymuje iz- 

wypadek, kićremu dotychczas jeszcze bra­
kuje wszellriey autentyczności. —- »Prawda,

' ('rzekł) iż rząd odebrał wczoray pfsino pod­
władnego urzędnika prowincyi Luxemhurg- 
skiey, z doniesieniem, iż według zeznania 
pewnego szyrmaistra, Pan Thorn miał bydź 
aresztowanym blisko obwodu twierdzy Lu- 
xemburgu przez jenerała Goedeke i 12 żan­
darmów. Bydź to może; lecz nie śmiałem 
jeszcze uwiadomić o tern posłów zagrani­
cznych przy królu naszym. Zaczekayiny na 
potwierJźenie tey wiadomości, a wtenęzas 
rząd będzie umiał wypełnić powinność swo- 
ję-» — Podczas nastąpionych potem obrad 
względem uchwalenia pieniędzy dla ducho­
wieństwa katolickiego, Pan Vilain XIV za. 
przeczył pogłosce,, jakoby Papież za przy­
zwoleniem króla hollenderskiego, potwierdził 
arcybiskupa mechlińskiego, gdyż król Wil­
helm nie był w tey mierze zapytany.
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ster Spraw zagranicznych  u w iad om ił, iż  are­
sztow anie Pana T h orn  potw ierdziło  się  urzę* 
d o w n ie , i d o d a ł, iż rząd  dom agał Się n ie­
zw łoczn eg o  zadosyć uczyn ien ia , i  u ży ł śro d ­
k ó w  dla zabezp ieczen ia  nadał prow incyi lu- 
X em burgsk jey od podobnych  w ypądków .
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Telegrafy należą bez zaprzeczenia do naj­
korzystniejszych środków, przez które nay- 
wyższa władza ustała sobie niewymownie 
szybką, i bezpośrednią niejako kommunika- 
cyą z wszystkiemi podrzędnemi władzami, 
choćby nayobszernieyszego kraju, i. dowódca­
mi woysk rożnych korpusów7. Tym sposo­
bem, stawia się ona zawsze w możności przed­
siębrania pośpiesznych i stanowczych kroków 
i władania niejako wypadkami, jak tego od- 
kilkudziesiąt lat, Francya szczególniej, liczne 
przedstawia przykłady. W dawnieyszych cza­
sach, u starożytnych narodów używano rozpa­
lonych ognisk dla dania sobie hastą lub udzielenia 
pewnych wiadomości, i obecnie nawet w wielu 
mieyscnch sposób ten służyjakby telegraf. Po- 
długPoly biusza, starożytni nadto używali jeszcze 
tego samego celu instrumentu, złożonego z 
rozmaitego rodzaju pochodni, i dla tego Py- 
risiae zwanego. Eleoxenus, a według innych 
Democritus, udoskonalił wynalazek powyższy. 
Podzielił on cały alfabet grecki na pięć ko­
lumn , a potem kazał wznosie do góry po­
chodnie, wskazując przez liczbę pochodni z 
łewey strony będących, kolumnę; a przez 
liczbę pochodni z prawey strony, głoskę, 
którą w tey kolumnie czytać należało. Każ­
dy, który przy podobnie urządzoney kolumnie 
dany znak przeczytać był obowiązany, raiał 
nadto tak zwaną dyoptrę, która się z 2 ru­
rek składała, jedna z nich służyła do obser­
wowania pochodni z łewey, a druga rurka 
do obserwowania pochodni z prawey strony 
podnoszonych. Cały aparat był otoczony mu­
rena 10 stóp obwodu, wysokości człowieka, 
aby wznoszone nań litery, czytelnie widziane, 
i spodnie, należycie zasłonione były. Lecz 
wszystkie te i tym podobne sposoby puźniey 
poszły w zupełne znpomnienie, aż dopiero 
w roku 1663 margrabia Worchster w swoich 
stu odkryciach doniósł, iż wynalazł sposób,


